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Żydzi opuszczali Polskę
Głupie faniaija o. S. Perle

N ie b yw a ły taient literacki
Przed n itow aliśm y przed kilku 

dniami z żargonowego „M om en­
t u 1 opowieść p. S. Perle, jak to 
żydzi opuszczają Polskę, a potem 
na zaproszenie Polaków  wracają. 
Zaproponow aliśm y żydom , żeby 
spróbowali się wynieść i czekali 
na zaproszenie do powrotu.

Rozeźlił się na nas p.' S. Perle 
w  „Momencie** i pisze:

Zanim, urodzi się ktoś głupcem, 
lepiej by mu było, gdyby wziął 
brzytwę i poderżnął sobie gardło 
jeszcze w łonie matki.

Gdyby chociaż głupcy mieli naj­
mniejsze poczucie humoru, nie- 
sjczęlcie nie byłoby tak wielkie. 
Całe nieszczęście jednak, że wszy­
scy głupcy są śmiertelnie poważni. 
Mówię to w stcsunku do bardzo 
niemądrego pisma, które nazywa 
się po żydcwsku alfa, beta, gimel, 
a po jlolsku wołają r.ań „A.Be.Ce” . 
Hastępnie pogrom ca głupoty 

„A B C “  w  ten sposób kw alifikuje 
własną opowieść o w yjściu  ży ­
dów  z Polski.

Dla mnie to była głupia faula-

a oni pamiętają trzy tysiące lat! 
Co było trzy lata temu, ptm ię

zja. Przecież to jest głupie orzeJ 
stawić sobie taka rzecz. Ale „ABC”
^ o W ^ e ^ e f e w a l i - j t a j ą ,  jakby było wczoraj. F. Perle 

S. Perlą o  „głupią fanta- Przypomina.
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S Ł O Ń C E  
Wschodj Zachód

smy p. ta. Perlą o 
zję“ . A le skoro sam się przyzna-P 
je... |

P. Perl raz jeszcze łamie rece 
nad Polską, pozbawioną żydów.

Ałe jak sobie uprzytomnić, jak 
kraj naprawdę by wyglądał bez te­
go trzy i pół miliona „starozakon- 
nych”, to coś za serce chwyta! 
Czujemy, jak  chwyta! I
P. Perl Rozprawia się ostatecz-’ 

nie z naszym zwrotem, że na za­
proszenie do powrotu do Polski 
żydzi mogą czekać i 3 tysiące lat. 
Odgraża się dumn.e, że wtedy już 
nie wrócą.

Ja ua przykład, mam wrażenie, 
że po trzech tysiącach t&t żydzi 
się tak mocno zadomowią, że rze­
czywiście nie powrócą. Trzy tysią­
ce lat — to wprawdzie dla nas 
nie wiele włęcsj, niż jeden krok 
z jednego pokoju do drugiego, ale 
dla świata, to wielka droga. Przez 
te trzy tysiące lat żyd-i zctaną 
na pewno ci sami- ct izfsiaj. Ży-
J>r! M iA n tin tn iA  T m ł o r lo J o  t  In r/ il* P

Zaczekajcie tylko, kiedy to było? 
Aha, już sobie przypomniałem. 
Trzy lata temu. To nh tak znowu 
dawno. Pamiętam, jakby to było 
dopiero wczoraj. Nie mogę sobie 
tylko*" przypomnieć, w którym to 
kraju zaszło. Nad Wisłą, mówisz? 
Wierzę, że masz rację. Zaczęlu się 
od głupstwa. Młodzieinriezk: dali 
słyszeć o sobie, wydrukowali piś- 
aidio i piśmidło to lżyło i prze­
klinało żydów.

Starsi ludzie z początku uśmie­
chali się i :-e całą tą działalność 
machnęli ręką. Ale żydzi się nie u- 
śmiechall. Mieli już przykład z są­
siedniego kraju.

Potem — starsi ludzie zobaczyli, 
że to jest dobrze, zaczęli sami dru­
kować jeszcze gorsze płśmidła z 
jeszcze gorszymi przekleństwami

nę. P. Perle robi dalej sw oją 
„głupią fantazję" i snuje rozm o­
wę z żydem.

żyd machnął ręką, jakby mó­
wił:

—  Nie, kochany przyjacielu, nie­
chaj tak będzie, tak jak jest. Wi­
sła noże sobie sama płynąć, ale 
już beze mnie!
Słusznie. Wisłą płynąć nie war­

to. Lepiej raz, ale przez ocean. 
Na Madagaskar.

P. Perła jednak, autor „głupiej 
fantazji** w oli się jednak zastrzec.

Tc też jest fantazja, rozumie 
aię. Może być, że mądrzy ludzie z 
„ABC”  znowu wev-«t poważnie. 
Trudno, głupota nie ma granic. 
Cóż zrobić, kiedy te „głupie 

fantazje** p. S. Perle w y g lą d a j 
tak żyw o i realnie, że aż się pro­
szą, by je  brać za ;zeczywistosć. 

na żydów. Od” przekleństw przeszli NJeszczęśc,em dla fantazji D. Pę­
tlo czynów. Zaraz, zaraz —  niech j rla jest to, że ma niebyw ały 
sobie tylko przypomnę, jak to się lent p i^ s k j .  Czytamy „głupie 
u nich nazywało? Stragany — tak, . . u . _
tak, modne słowo. fantazje" jego pióra U  ęsknimy
Grudka śniegu rośnie w  law i- do ujrzenia ich na jaw ie.

Niedyspozycja p. P re zyd e n ta
według relacji pisma krakowskiego

O  odwołaniu noworocznych ży­
czeń na Zamku ukazał aię krótki 
komunikat PAT. Sobotni „IK C " 
dodaje do tej wiadom ości kilkn 
szczegółów w  depeszy z Warsza­
wy, którą dosłownie przytacza­
m y:

„O głoszeń - tu  odw ołanie tra­
dycyjnego składania życzeń na 
Zam ku z powodu niedyspozycji 
Pana Prezydenta Rzeczypospoli­
tej, w yw ołało w ielkie zaniepoko­
jenie w stolicy.

„Zw róciliśm y się przeto do naj­
bliższego otoczem a Pana Prezy­
denta, celem  zasięgnięcia bezpo­
średnich i szczegółow ych inform a- 
cy j o  zdrowiu G łow y Państwa.

„M iarodajne odpowiedzi brzmią 
najzupełniej uspakajająco. Pan 
Prezydent przebywa w Spalę i u - 
legł lekkiemu zaziębieniu. Lekarz 
dom ow y uznał, że przejazd sa­
mochodem do Warszawy, a na­
stępnie przebywanie parogodzin­
ne w nierównej temperaturze sal 
audiencjonalnych Zamku, wresz­
cie zetkięcie się z tysiącem osób 
przy rozpowszechnionej obecnie 
grypie, może narazić osłabiony 
nieco organizm Pana Prezydenta 
na niebezpieczne zarażenia się. 
Dlatego też zalecił wstrzymanie 
się od uroczystości noworocznych. 
Pan Prezydent spędzi Sylwestra 
i dwa święta w  Spalę w otoczeniu 
najbliższej rodziny".

Kronika śląska
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„BCstwo bogactwa"
Pogoda w dziupli olbrzymiego drzewa
małej wiosce F i-stia -fu

KATOWICE, 2. 1. Kupiec Stahl z sumy. Stahl m. in. jest poszkodowa- 
Katowic (Młyńska 41) oraz inni je- ny na 30.000 zl.
■izcz«. wierzyciele zgłosili policji, że W związku z tym przytrzymała po- 
kupiec, 41-letni Fiszel Lewkowicz z e ! licja szwagra Lewkowicza, również
Złoczewa, przebywający ostatnio w iydka złoczowskiego, Chaima Krze- 
Katowicach za paszportem Nansenów- s pickiego, który pomagał 

!ski, który prowidzil tu skład koutek
mu

7 -  hOi 0 6

Dziś św. Genowefy. 

Jutro św. Tytusa.

dzi niechętnie s!ę zmieniają. Oprócz 
tego przyzwyczaili się jnż do zno­
szenia rozmaitych prześladowań i 
udręczeń. Już takim Jesteśmy na­
rodem. Ale pamięć mamy dobrą i
trwałą, świat wie o tym, że żydzi małej wiosce F i-stia -fu  w  i Po kilkunastu schodkach, w y - cyjny przy ui. Kościuszki 12 pod fir-
Skóra Taki paród robi Chinach = U j .  *  M t o e U e . .  W c h  w  pniu d ™ „ .  * * 0-  g

i sobie jeden krok, a już minęło nie drzewo olbrzym ich rozm ia- dzi się do pagody z wizerunkiem j cajy towar znajdujący s;ę na skla-
i trzy tys;ące lat. M iliony lu d z i1 rów. W ieki w yżłobiły vr nim na bóstwa: starca o  surowej twarzy dzie zabrał i wywiózł przypuszczalnie . . . .
’’ nokładło sie w grobach m iliony wysokości około 2 m etrów olbrzy- j i  wielkim trzewikiem ze złoconej do Gdańska, gdzie także sam wraz polecenie został osadzony w więzi*- 

g r o d z i l i  .  L  fiich •  \ J ,  d * u p .f , w  k tóre j abudaw aad! ą f t r  .  J«d»e| -  J , ‘ ~
krok z pokoju  do pokoju. I ta niewielką pagedę jednemu z naj- zelazną w drugiej ręce. Bóstwo

w pro­
wadzeniu przedsiębiorstwa, zama­
wiał ł zwoził towary, regulował na­
leżności i był we wszystkie arkan* 
przedsiębiorstwa wtajemniczony 

Krzepickiego przekazano do dyap:-
którychzycji władz sądowych, na

pamięć! U nas ludzie na drugi j w ięcej czczonych bóstw 
dzień zapominają sw ych krzywd skich: Bóstwu bogactwa.

chiń-

B ó  k ’ ma 3 zabawach

Sylwester —  p. Sylwestra Marchewki
zah«ilutt3 się krwawo

W  Noc Sylwestrową przy uL Ka- 
etaj 7, w lokali jednego ze związ­
ków zawodowych odbywała się za­
bawa sylwestrowa. Około godz. 4-ej 
gdy ezęse gości -".csęła Już opurz 
ezaa lokal, wynikła sprzeczka, a na­
stępnie bojka m i?Izy „podgazowa- 
nymr* uczcstniKami zabawy.

Poszły t» ruch rrzssła, uręty że­
lazne, noże, kastety, a ladto rozle­
gło aię kilka' wysm aiuw , rzekomo 
ze straszaków, lub flowerów.

fo lie  ja  3-gs komis, przybyła na 
miejsce i zadaifci bójkę zlikwido 
wr!a, jednak zcsiiło  ran iyeb juz 7 
osób: Są to: E lm ond Fiizikjwńd, 
brat jego Benon. Czesław Więcfcjw 
ski, Czesław Wiewiora, Michał 
Idriak, Jan Zawadzki i Eugeniusz 
Bak. Wszystkich rannych w giowę, 
ręce lub nogi opatrzyło Pogotowie, 
po czym Więckowskiego, jaao naj­
bardziej poszwankowanego prze­
wiozło do szpitala na Czynem.

Przy uł. Kruczej 34, również 
czas zabawv sylw -itrow ej w jed­
nym z lokali związkowych w ia -jn ę 
ło  kilku awanturników, zamłeTza- 
jąs wejść baz biletów. W czasie wy

nikłej awantury, poszły w ruch no­
że, przy *zvra zostali -an J- Bole­
sław Pielak Ryczart. Lołtowskł, i 
Tadeusz Btedle ki Zajście zlikwido 
wała policja 13-go kenus. wzywa­
jąc P gotow,e. SLtnnycl. po opatruj) 
t.u przewieziono do szpitala: Piela- 
aa na Cyystem, pozcót-tijcn — do 
Dz. Jezus 

WresTcij przy uL ErasiusKiego 
10, na Żoliborzu na zabawę sylwe­
strową wtargnął anany w  tej dzfd -

co rzekom o chodziło po ziemi ja ­
ko biedny rzemieślnik; który pra­
cowitością i oszczędnością do­
szedł do wielkiego bogactw *. 
Część dla niego datuje się od po­
czątku dynastii Czu, około  JOOo 
r. przed Chi*., ściślej zaś od  pa­
nowania czwartego cesarza tej 
dynastii Czan-W ąnga KaźcU nie­
powodzenie w  interesach Chińczy­
cy  przypisują niełasce Bóstws pj>- 
gactwa i aby je  przebłagać po ­
święcają uroczystościom na jego 
cześć czwarty dzień pierwszego 
miesiąca w  roku.

Z  m łotkiem  na kom ornika
S k a za n ie  krew kiego Introligatora

KATOWICE, 2. I. Franciszek Boh-[którzy miełi rzeczy przewieźć do ma­
ma, introligator z Katowic odpowia- gazynu, i Bołima ubezwladnić. 
dał przed Sądem Okręgowym w Ks- ' Sąd skazał go ?:a to na 4 miesiące

egzekucji, j więzienia z zawieszeniem wykonani* 
kary na 2 iata.

U cze ń

ęgow
towicach za udaremnienie 
Kiedy przybył do niego sekwestratór 
Urzędu Skarbowego Augustyn Paku­
ła, Bohm zwymyślał najpierw urzę­
dnika, grożąc śmiercią * następnie 
porwie młotek i zadał mu kiłka cio- 
sów w głowę. Nadbiegli robotnicy,

nley terrorysta, Sylwester Marche­
wka. —  Oświadczył on, i i  Jako so 
lonlzant winien mie,- wejście bez­
płatne. Wraz z Mwuttewką, przyby-  ----------------------------
ł< kilka je j -  kompanów. W czasie ,
wynikłego zajśeia zostały ranne 3 I j a / | | * A 7 1 1 1  
osoby. Kyszard Pawłowski, .lantlra  U  U I  \J U J  
jek, monter, I M.eczysfetw Pawłów- 1 
ski, funkcjonariusz poczt 1 telegry 
fów. Wszystkich poszwankowanyeh 
opatrzył na mle.jjcu lekarz Pogote 
wia.

Ustalili i pSerwszu
Sylwestar w Pogotowiu Ratunkowym

• * «

s a m o l o t e m

Uciążliwa cudzoziemka
Frzęi? punki gmniezr.y Bytom —r 

Dworzec zo&tała wydaiona przymuso­
wo z granic Polski jako uciążliwa
obca poddaun abywattlka niemiecka
Cha,! lott*, Large. zamieszkała ostat-; uprawniające ao oamoru remy : 
nb w Bilety Złotej (pcw. borszczow-1 zbiegł. Policja sporiądziła dcmiesłeiue 
Ski — Mlp. wschodnia). In* niego do sądu.

włamywaczem
KATOWICE. 2. I. Uc*eń gjpw*. 

zjalpy 16-letni Alojzy Mokry z Jodło­
wnika (pow. rybnicki) włamał się 
^negdaij o  północy do mieszkania 
lózely Firutówny w Jadłowniku, 
gdzie przeszukał wszystkie schowki 
w poszukiwaniu pieniędzy. Nie zna­
lazłszy gotówki zabrał jej dokumenty 
uprawniające do odbioru renty i

K r o n i k a  p r o w i n c j o n a l n a
Ł W Ó « T

O O. K.

G G ł O S Z E N I A  
D R O B N E

^ R T Y ^ U Ł Y  ^ P O ^ T O W E

U R D T V  7 (IS lifA  najlepsze Z 
I f H l ł lT  ś U u n N  nailepszycfi oo 
nahycia wyłącznie w składzie fab­
rycznym Folska ‘ Spółka Sportowa 
Jerozolimska 20,

S o p w w

T ablice n.-.groh-iwe, szyldy f rekłfc-
my świetlnf rzeźilone r.a szkle, 

trwałe, estetyczne i tanie poleca 
J t  my” . Warszawa — Cgiodjwa 10,
tel. 11.15-77.

OTRZYMA NOWY 
GMACH

Z w '0-ną władze wojskowe zamic- 
rzają zburzyć dotychczasowy budyt 
nek D. O. K. na pl. Bernardyńskim, 
który jest za ciasny i grozi żawala­
niem — natomiast zbudować w tym

Oburzone

wiózł w śtaijje dętnim av szpitala jawie . » '«ar -o so  pwaniońy ^entu^ częsc|e^ d y n ^ y jalm
PrzsmiMił-mła Pańskiego. Polłria u -jł w JaWch okoHcznośr,i:- h. mieiscu Dawstanie opróżniony i zbu-, stmiła, że jest .o R orln  Kański, któ-1 Ogółem pogotowie mtnnkowe jw d . m>ejs<.u powst^.e, opróżniony . Z0U
ry popełnił zamach samobójczy p o d , czas ■'■oc;, a lw.stTowej w-/|eżdżało w n y  ę ię r n gm g  N o w

chwilowej depresji psyi dc 22 wypadków, w ambnfat9rion.

W dnia wczcrijszytó około godzł W Nowym Raka około gpdz. 0,Sł 
ny 23 30 wezwano oogotewle 'aiun- wezwani; pogOTcij'!.: do |3 Rtutti'
Kowe na nL Radży .miską nr. 33. W sariatu P. K  gdzłu łekarz upatrzy!
bramie do.nu leżał jukłś mężczyzna Tadeusza Słedlecgego lat 17, który
wijąc sJę w boleściach- Obok niego w czasie bójki doznał ran ciętych ple-
(etala buteleczka po esencji octowej, ców, I przewiózł go do szpitala Dzfe- mie:scu 0]brzvmi emath
Lekarz przepłukał mu żołądek I prze- clątlta Jezus. Siedlecki nje chce wy- TftJ an,  nainiprw £  ‘

i wpływem 
chicznej, spowodowanej 
warunkami materialnymi.

fatauiymi pogotowia zaś przy nl. Leszno 
>58 udzielono pomocy 40 osobom.

w- nardyńskiegu do pl, Bjndurskiego. 
j OFIARA CIĘŻKIEGO POŁJCiA. 

Do szpitala powszechnego przy­

rowski oraz koń. Nieszczęśliwego 
chłopca przewieziono w stapie cięż­
kim du uzpltąla a konia oaoijooonio- 
no. (a).

ANOMALIE
W  fa b r y k a c ji ZAMKÓW

W Bydgoszczy znajduje się wieUta 
fabryka zamków, ctóta dominuj ł na 
rynku polskim. Za nbiegiy rok fa­
bryka ta wykazała i.więksjoc.ą pro> 
duitcję o 25 proc. ąwlększąjąc mniej 
Więcej w tym samym stopniu liczbę 
żatrudnionyct pracowników. Dalszy 
rozwój taj fabryki jest częściowo ha­
mowany przez kouKurejuję przemy- 

anonimowego, powaźn, kpnktf

dukcjł run chce się podjąć żadna s 
krajowych odlewni mimc '.apewmenia 
poważnego oabioru w okresie rocz­
nym. (a).

ŚMIERĆ! DWOJGA DJTFłS 
W DYMIE 

W ęzarrym Biocie w pow. toruń­
skim, wydarzył się ragiczny uypa 
dek, który pociągnął ża sobą śmierć 
dwojga dzieci. Robotnica Genowefa 
tiarrmanowa pozostawiła bez opteki 
jY kuęhni swoje azieci: 4-ietnieec
Henryka i 2i/o-letniego Mariana, w! 
kuchni znajdował sie żelazny piec, 
a obok piecu leżał siennik ze słomą 
Od rozpalonego niecą ranalłl się sień-

P ija n a  s ł u ż ą c a
w  płonącym  m ieszkan iu

Prxy ul. św iętojerskiej 34, w 
mieszkaniu Adama Pszczyńskie­
go, w ybuchł pożar. Ogień zauwa­
żył dozorca domu, który zaalarmo 
I wał straż ogniową. Okazało się,
I że w pokoju  zapaliła rię oA n ło- 
I nących świeczek choinka.
; Straż ogniowa jednak nie m o­

gła dostać się do mieszkania i zmu 
szona była wyw ażyć drzwi.

. Po ugaszeniu ognia, w drugim 
pokoju  zauważono przez okienko

I EBLE Firma rhrzeSel- 
. ---------- jsńsks .C ię ż ­
k o  w s k i kowr Swiot o n
Duży wybór nowoczes- 0 3  

h mebli gotowką -  - ratami Sztuki 
:dyncz*i.

w  drzwiach leżącą ną poaiodze kv 
bietę. Drzwi były  zamknięte od 
wewnątrz. Na pukania strażaków 
kobieta podniosła się z podłogi, 
jednak nie chciała otw orzyć ' 
drzwi- Była to Seweryn* Koc, 
służąca, która znajdowała się W 
star.ie nietrzeźwym.

Mieszkanie zabezpieczono do , 
czasu powrotu właściciela, wysta­
w iając przed drzwiami posteru­
nek.

Kronika poznańska
ODDZIAŁ „ A B C ”  POZNAM: 27 bKUDNIA 2

FśasKo „Czerw onego Sylwestra ‘ 
w  W arszaw ie

w  MCIDI C firma chrześcijań 
n i p L C  f ka ąJJiężJjowski" 

f y j  Plac Trzech Krzyży 14 p< 
.eea tiuży wybór nowm-zesny-h mr
bli. Warunki dogodne. Sztuki poje- 
uyficze.

T  A DT 7 A UV higieniczne tapicer- 
skie nowuczisne,-o 

te*s klubowe ^yrób w asry polees 
H. Bielawski. Zielna 17. ironL

k u ^ w o .  ę p a z - w
-V F W Y

> >  Maszyny 0°
i i  Turpedo podrAsr,v 
biur*»wt a rytm mtetry
Ttiu>«- doży wybór "»

uyn M m  ulffch Sprzeda* -  Kupno 
— Rem-nty Marninder, U a m *  
kowska U  t*L 7004*.

Władze bezpieczeństwa p u b llcz -; 
aego otrzym ały wiadomość, że w 
Noc Sylwestrową organizacje ko­
munistyczne zamierzają przepro­
wadzić akcję t. zw. „Czerwonego 
Sylwestra**, połączonego ze zbiór- ( 

' ką na rzecz Czerwonej Hiszpanii,1 
1 oraz na więźniów politycznych. 

Frzy tej okazji kom um iri zamie­
rzali zakłócić spokój w większych

Czas odnowić
prenum eratę

na STYCZEŃ

la talach publjcznych, gdzie od ­
bywały się zabawy sylwpatrowe.

Dzięki temu, że wysłano na mia 
stę liczne patrole policji mynduro 
wisj i ślodezej, zapowiedziana aK- 
cja  elem entów w yw rotow ych uie 
doszła do skutku-

shi . . . . . . . .  _
rencję wyrobów zagranicznych or^z nik. Wskutek powstałego dyma obaj

wjeziopo Stefana Kuszta fąpneszka- przez taką anomalię jak konieczność chłopcy ulegli uduszeniu. Zwłok, dzle-
łego w b:a.i u pow. Radziechów,' sprowadzania sui owych kluczy z d  zostały zabezpieczone do dysp©>
który aozm-i złamania czaszki wsku- Niemiec lub A-rsnił, ponieważ pro-1 żyojJ władz sąaowych.
tek pobicia go po głowie tępym na­
rzędziem przez M Knechta w 
Teiewczycach pow. łaazieehów.

ARESZTOWANIE 
SŁUŻĄCEJ ZŁODZIEJKI 

W związku 7 kradzieżą biżuterii 
wartości okote 2111 ęł ijpkpraną w 
iipću ub. r. na szkodę Marii Haus- 
uatsr (Obwodowa P -a ) w loku do­
chodzeń ustalono, Ze kradzieży tej 
dokonał* M m  Pastuch, b,. służąca, 
od której odebrano rzeczy po> hodzą- 
ce z tej kradzieży. Pastuchównę are­
sztowane i 3dstdv,ionó da dyspozycji 
sądu grodzkiego we uwowie.
TARNÓW

ROZUMNE ZARZĄGZENtC 
TOW ĄRZYSW A ROLNICZEGO
Okręgowe Towąrzysiwo Rolnicze 

chcąc urzyjść i  pomocą rolnikom, 
którzy na miejscowych targowiskach 
przy sprzedaży bydła tą moęno wyt 
zyskiwani zwłaszcza przez żydow­
skich kupców, organizuje wspólne 
wagonowe wysyłki hjidla ną targo­
wice w Krakowie, gdzię specjalną 
deiegątufa roipn*za oraz komisjo,ner 
z Krakowski sj UDy Rolniczej czuwa 
ją nad należytym poziomem cen. Z po 
wiatu tarnowskiego wyziuno już *.b 
k« wagonów ?e sfacji w Tąrepwje,
Tuchowie i Gromnik"'
P Ó M O R Z E

ZARA?A W8R6 D B Y D la
Wladże administracyjne powiatów 

pugranicznycn oraz miast całego Po­
mórz wydały syrotye zarządzenia 
ochronne przeciwko zzttzi« pry,z  
czycy u zwierząt racicowych' Zarzą­
dzenia tę dały wynik or-ękiwąnj’ 
wiert dotychczas konkretnych wy-r 
padków zachorreitw u zvnerząt na 
pryszczycę na Pomorzu nie stwier­
dzono, natomiast stwierdzone iiika 
wypadków wścieklizny, przywlectso-

40 ty s . d o laró w
wylosowane będzie 

w poniedziałek
W poniedziałek 8 k  !?■ f  **!! 

konferencyjnej win. ukarhu oć „ Jr__-----     , .

sowana będzie premia w kwocie 
40.000 dolarów, (s )

powiecie chojnickim przez osa : pfzy- 
blędę z Niemiec pokąsąny został
17-letni syn rółnikj Antóń! Kobie-

TEATRY
TEATR POLSKI: Ciudz. 20: „Po 

darck syłweątrowy".
TEAR i Godz. X -  „D o­

mek <r*ecfc dziewcząt” ,
TEATR NOWY: „Królowa Tatr” .

KINA
ADRIA > „Barba-n RadrłwMow.ia* 
APOLLO: „0dy  kwłtnć bzy* 
CORSO: „Władc? podwodnego

świata*4
GLORIA: .Dorożkarz nr. 13*. 
GWIAZDA; „K ą wolności*:
'ALTROHGLIS: „Ody - r w ^  bzy5* 
OŚW ;,TG\VE T. C  L. JŚań 

Francisco” .
RENAISSANęE! ..Pat I Phlt^nwt 

w rajtr
SŁONCE: „KŁujj jesteś zakochar 

na>*. '
SFINKS: Jedm  irc. młlłoa",
4W IT: „M igicriiy tłucz". 
tfeęZA  - Łązafz: Kalka” .
T6C I S. Wilda: „Czar Cyganerii* 
WILSONA: .Sonatą księźycowu**. 

ŻYCZENIA KRÓwA KAROL?. DLA 
PGZNAŃSKiFGG PLŁKU 

Poznański pułk mochpty, którego 
honorowym szefem jest król Karot 
rumuński, otrzymał w dniu 1-go sty- 
czuia od monarchy rumuńskiego ży­
czenia noworoczne następującej tre-

„Mtilłeur? ąouhaits pour une bonnę 
annAe.

Kani Rev* .
Pismo królewskie, przedstawiające 

jacht morski w wysoce artystycznym 
wykonaniu I noszące emblematy ru­
muńskiego domu panującej, jest za-

apotrzone wc własnoręczny podpK 
króla Karolą.
BOGATY PROliRAM (iiWAAYKtt- 
,VY W PAŁACl łJlAŁYNSKlCH

W okresie świątecznym rarzątf 
„Czuartków Literacko -  Artystycz- 
aych" nie urządzał wieczorów dysku­
syjnych, przygotował się i JMiiiiaat 
dó rozpoczęcia nowego, obfitującego 
w giośne nazwiska sezaau Czwart- 
kpwtgo. Po „Wieczorze Satyry Pa 
todii”  wyznaczonym na czwartek 6 - 
sjycznia 1938 r. glos zabierać będą 
w Sali Kolumnowej:

Stanisław Wasyleu ski, laumet N.ą- 
grody Literackiej m Poznania. Ml- 
.hą! Rusinek, młody powieś „.opisarz, 
świetny krytyk Jar. Emil SKiwgkt a 
dalej mai -tz Kc-iryk Uziembło, znany 
anglista Witold Chwałewęki, wresz­
cie grupa młodych orozatorów yr*t 
szewskich z Andrzejewskim i Otwf- 
nowsklm na czele. |ak widzimy, wy­
mienione nczycje prelekcyjnę gwa 
rautują nadal wysoni poziom „Czwart­
ków Artystycznych" 1 świadczą, że 
?wiązek Poznańskich Literatów w 
dalszym ciągu rozwim żywotną dzia­
łalność ną stworzonej przed 4 łaty; 
„pałacowej”  płacńwcć kulturalnej.
AKADEMIA ku  c z c i p o ć /s t a n ia  

WIELKOPOLSKIEGO
W saice parafsinej na W-nia-wł 

odbyła się podniosła Skrom
ne to przedmieście Poznania obowią­
zek swój dla niepc.dleęmici Po’skf 
spełniło szczerze, składają; os o|ta- 
rzn ojczyzny ofiarę ^onad 90 pr, e- 
głych, którym na wiekopomną cześć 
oddano „Pomnik Poległych” .


